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Ogłoszenie 

Naczelnik Wojenny m. Łodzi okolicy i powiatu Sie- 
‚radzkiego, zawiadamia mieszkańców powierzonego mu 
oddziału, że JW. Namiestnik Królestwa raczył dozwolić 
przedłużenia terminu zgłoszenia się dobrowolnie powra- 
cających z band powstańczych bez pociagania do odpo- 
wiedzialności jeszcze na miesiąc jeden, to jest od dnia 15 
(27) Maja do 15 (27) Czerwca r. b. ` 

w Łodzi d. 22 Maja (3 Czerwca) 1864 r. 
l Podpułkownik v. Broemsen 


Ogłoszenia policyjne. 

Z rozkazu JW. Naczelnika Wojennego miasta Łodzi 
okolicy i powiatu Sieradzkiego, zawiadamiam iż pozwole- 
nia na broń Cztouköm Towarzystwa Strzeleckiego wydają 
się.w biórze JW-go Naczelnika Wojennego i ostrzegam 
aby każden z członków był zaopatrzony takowym pozwo- 
leniem, w przeciwnym razie stosowny wymiar kary 
nastąpi niezawodnie. | 

w Łodzi dnia 21 Maja (2 Czerwca) 1864 r. 

Major Kaliński. 


OSTRZEŻENIE. 
Magistrat Miasta Łodzi. 

Obwieszczeniem z d. 29 Kwietnia (11 Maja) r. b. przez 
N. 89 Łódzkich ogłoszeń do publicznej wiadomości poda- 
nem, uprzedzeni zostali obywatele tutejsi o obowiązują- 
cych przepisach policyi Budowniczej i wezwani zostali do 
ścisłego zastosowania się do tąkowych; kiedy zaś wedle 
doszlych nawet do W. Naczelnika wojennego wiadomości, 
obywatele tutejsi nietylko do przepisów tych stosować się 
niechcą, ale nadto na uczynione już uwagi i wskazania 
przez Budowniczego miasta niezważają i okazują lekce- 
ważenie przepisów, przeto na zasadzie istniejących prze- 


pisów z rozkazu W-go Naczelnika: Wojennego miasta Lo 


dzi z okolicami i powiatu Sieradzkiego, magistrat oznaj- 
mia, iż wszelkie zboczenia od obowiązujących. przepisów 
połicyi Bidowniczej uchybiający do kar prawem ożnaczo- 
nych niezawodnie poeiagnieei zostaną. Ze zaś Budlowni: 
Czy miejski w mieście tutejszem w osobie P. Jaha Bojan- 
köwskiego ustanowiony zostat, przeto tenze z bbowiązku 
kontrollować ma wszelkie budowy i restauracye w obre- 
bie miasta dokonywane, azatem obywatele tutejśi nie po- 


winni stawiać przeszkód jego kontrolli, tem więcej że ta 


dąży do trwałego wykonania budowli, a wrazie dostrzeże- 
Ma zboczen przez niego magistrat sprostowanie tyćhże 
zarządzać będzie. | s 
w Łodzi d. 20 Maja (1 Czerwca) 1864 r. 
Prezydent: A. Rosicki. 
Sekretarz: Bednarzewski. 


Bekanntmachung. 

Der Kriegs⸗Chef der Stadt Lodz und Umgegend und des 
Sieradzer Kreiſes zeigt allen Bewohnern des ihm anvertrauten 
Bezirkes an, daß Se. Erlaucht der Statthalter des Königreiches 
den freiwillig aus den Aufrührerdanden zurückkehrenden eine Wer- 
längerung des Termines um einen Monat und zwar vom 15. 
27. Mai bis (15.) 27. Juni d. J. geſtattet haben, binnen welcher 
Zeit fie zu keiner Verantwortlichkeit gezogen werden. 

Lodz, den (21. Mai) 2. Simi 1864. 

Oberſt⸗ Lieutenant v. Broemsen. 


Polizeiliche Bekanntmachungen. 


Auf Befehl Sr. Excellenz des Kriegs⸗Chef der Stadt Kod 
und Umgegend und des Sieradzer Kreiſes mache ich bekannt, daß 
den Mitgliedern der Schützen⸗Geſellſchaft Gewehrſcheine im Bureau 
Sr. Excellenz des Kriegs⸗Chef ertheilt werden, und warne gu- 
gleich, daß fih ein jeder Schütze mit einem ſolchen Gewehrſcheine 
u verſehen hat, denn im entgegengeſetzten Falle wird die ent⸗ 
ſprechende Strafe gewiß nicht ausbleiben. 

Lodz, den (22. Mai) 3. Juni 1864. 

Der Polizeimeiſter der Stadt Łodź: 
Major Falinski. 


Bekanntmachung. 
Der Mugiftrat der Stadt Łodź. 

Durch die Bekanntmachung vom (29; April, 11. Mai d. J. 
welche in Stro. 39 des „Fodzer Anzeiger“ veröffentlicht wurde, 
find den hieſigen Bürgern die Geſetze der Vau- Polizei bekannt 
gemacht, und dieſelben zugleich aufgefordert worden, ſich genau 
darnach zu richten; da aber nach fogar bei Sr. Excellenz dem 
Kriegs⸗Chef eingegangenen Berichten, die hieſigen Bürger diefe 
Vorſchriften nicht nur nicht beobachten wollen, ſondern die vom 
Bauinſpektor gemachten Bemerkungen und Anwetſungen nicht be: 


achten und eine Vernachläſſigung dieſer Vorſchriften au den Tag 


legen, fo erklärt der Magiſtrat auf Grund der geſetzlichen Ror- 
ſchriften und auf Befehl Sr. Exc. des Kriegs⸗Chefs der Stadt 
Lodz und Linigegenb und des Sieradzer Kreiſes, daß alle gegen 
die Geſetze der Bau⸗Pol zei handelnden, unbedingt zu den geſetz⸗ 
lich beitininten Strafen gezogen werden. Da aber Herr Johann 
Bojankowski als Baninſpektor in der hieſigen Stadt eingeſetzt ijt, 
fo wird derſelbe von Amtswegen alle im Bereiche der Stadt vor- 
kommenden Baue und Reſtaurationen kontrolliren und haben die 
hiefigen Bürger demſelben diefe Kontrolle nicht zu erſchweren, um 
ſo mehr, da hierdurch die dauerhafte Ausführung der Gebäude be⸗ 
zweckt wird. — Wenn derſelbe Abweichungen von den Geſetzen 
demerkt, ſa wird der Magiſtrat die Verbeſſerung derſelben anordnen. 
Eo dz, den (20. Mai) 1. Juni 1864. 
Präſident: A. Roſicki. 
Stkretär: Beduarzewski. 


W dniu dziesiejszym zwyczajnego posiedzenia Rady miej- 
skiej tutejszej niebyło, bowiem do godziny 6 popołudniu 
przybyło tylko czterech członków, to jest: PP. Ludwik 
Grohman, Franciszek Sima, Michał Bernowicz i Herman 
Konstadt, a gdy P. Ludwik Grohman oddalił się przybył 
później P. Ludwig, lecz dla braku kompletu posiedzenie 
otwartem być nie mogło. m 

Że zaś z ostatniej sessyi pozostało 6 przedmiotów do 
załatwienia, oraz następnie w zeszłym tygodniu przybyło 
kilka przedmiotów i z pomiędzy tych kilka dość ważnych 
i pilnych, przeto na następne posiedzenie jest pożądanem 
zebranie się w całym komplecie Rady miejskiej. . 

Gdy otwieranie posiedzeń o godzinie 5 popołudniu 
jest ze wszech miar niedogodnem, przeto odtąd po- 
siedzenia w każdy czwartek o godzinie 3 popołudniu 
otwierane bębą, zechcą zatem Szanowni Członkowie Ra- 
dy na tę godzinę na posiedzenia zbierać się i w pełnym 
komplecie. 

w Łodzi dnia 21 Maja (2 Czerwca) 1864 r 

Prezydent A. Rosicki. 


Meldowano do wyjazdu: 
Alter Horenstein, kupiec z Rosyi d. 5 czerwca r. b. 
Judka Pilat, kupiec z Rosyi, d. 5 czerwca r. b. 
Chana Ejna, z Rosyi, 6 czerwca r. b. 
Szmul Szapir, kupiec z Rosyi, 6 czerwca r. b. 


Inserata 

Dystrybutor Materyałów Stemplowych w Łodzi 
Ma zaszczyt uwiadomić szanowną publiczność, że Dy- 
strybucya jego opatrzoną jest dostatecznym zapasem 
wszelkiego gatunku stempla, które wedle Ukazu Najwyż- 
szego z dniem 3 czerwca r. b. używane być mają, a mia- 
nowicie, stemple do wszelkich czynności urzędowych i po- 
dań do wszelkich władz, wpisów do spraw sądowych, oraz 

błankiety wexlowe drukowane na stemplu. 
Dawid Dębiński. 


Dnia 24 czerwca 1864 przenoszę mój magazyn towarów 
pod N. 273 lit. B przy ulicy Piotrkowskiej do domu W-go 
W. Zand, niedaleko poczty obok składu W-go Józefa 
Zand, et Comp. 

Benjamin Krusche. 


Der Stellvertreter 
bon 
Go Be 
(Fortſetzung von Nro. 41.) 

Zum erſten Male von der Frau angezogen, der er, das war 
er ſich klar bewußt, die Hand faſt nur aus Mitleid gereicht hatte. 
Er hatte dieſe Ehe geſchloſſen wie eine nothwendige Pflicht, die 
ihm die Verhältniſſe des Lebens auflegten; jetzt erſchien ihm die 
Frau auf einmal feiner Wahl würdig und ihr Befig beneidens⸗ 
werth; aber wie er nun einmal nichts im Leben wie ein Gluͤck hin- 
nahm, ohne ſich der Pflichten klar zu machen, die es ihm aufer⸗ 
legte, ſo fühlte er gleich, daß Ellen jetzt Anſpruͤche an ihn zu ma⸗ 
chen berechtigt fei, die früher nicht vorgelegen hatten, und ſchnell 
war er bereit, dieſelben zu erfüllen. 

Er widmete ihr feine Zeit mehr als früher, er las mit ihr, 
frente fih an ihren muſikaliſchen Uebungen, ja er zog fie zu Rath. 
Nicht mehr, wie ſonſt, brachte er ſeine Stunden allein auf dem 
Schloſſe zu, Ellen begleitete ihn. Es galt jetzt, die Zimmer der 
künftigen Lady einzurichten und auszuſchmücken, und das über- 
ließ er ganz Ellens Geſchmack und Anordnung. Die Frau mifje 
Leffer die Anforderungen einer Frau verſtehen als ein Mann, und 
das freigebige Vertrauen ſeines Freundes erlaubte ihm, keine Kos 
ſten zu ſcheuen, um herzurichten und herbeizuſchaffen, was der 
Annehmlichkeit, dem Schönheitsſinn, ja ſelbſt den verſchwende⸗ 
riſchen Launen ſeiner Gemahlin ſchmeicheln konnte. 

Er hatte ſich nicht getäuſcht. Ellen rechtfertigte ſein Vertrauen 
vollkommen nud faud fid) vortrefflich zurecht. Da wurden das 
Boudoir, das Toilettenzimmer, die Bibliothek, das Muſikzimmer 
ſchnell beſtisunt, während fie die Empfangezin mer der Anordnung 


Am heutigen Tage hat die gewöhnliche Sitzung des Stadt⸗ 
rathes nicht ſtattgefunden, weil dis 6 Uhr Nachmittags erſt 4 
Mitglieder erſchienen waren, nämlich die Herren: Ludwig Groh⸗ 
mann, Franz Simma, Michael Bernowicz und Herman Kon- 
ſtadt, und nachdem Herr Grohmann id, entfernt hatte, kam Herr 
Ludlvig: wegen der zu geringen Zahl der Mitglieder konnte alfo 
die Sißung nicht eröffnet werden. 

Da aber von der letzten Sitzung 6 Gegenſtände übrig geblie⸗ 
ben find und in der vergangenen Woche noch mehrere Gegenitände 
und darunter einige ſehr wichtige eingegangen find, fo iſt es für 
die nächſte Sitzung wuͤnſchenswerth, daß der Stadtrath fih in 
Plenum verſammeln möchte. 

Da die Eröffuungszeit der Sitzungen, 5 Uhr Nachmittags, 
eine ſehr unbequeme iſt, ſo werden von jeßt an die Sitzungen jeden 
Donnerſtag Nachmittags 3 Uhr eröffnet werden. Demnach wol⸗ 
len die Herren Mitglieder des Stadtrathes ſich zu dieſer Zeit 
ſämmtlich einfinden. 

Lodz, den (21. Mai) 2. Juni 1864. 

Präſident der Stadt Łobź: 
A. Ro ſicki. 
Zur Abreiſe gemeldet: 

Alter Horenſtein, Kaufm. aus Rußl. d. 5. Inni d. J. 

Judka Pilat, Kaufmann a. Rußl. d. 5. Juni d. J. 

Hanna Ejna, a. Rußl. d. 6. Juni d. J. 

Schmul Schapir, Kaufm. a. Rußl. d. 6. Juni d. J. 


Inſerate. 

Verwandten und Freunden beehren ſich ihre erfolgte Ver⸗ 
lobung hiermit ergebenſt anzuzeigen 

Antonelle Engel aus Łodź, 

Friedrich Lange aus Konſtantinow. 
Diftributeur des Stempel⸗Papieres 

in Łodź 
erlaubt ſich einem geehrten Publikum ergebenft anzuzeigen, daß 
ſeine Niederlage mit einem hinreichenden Vorrathe von Stem⸗ 
peln aller Art verſehen iſt, welche nach Allerhöchſtem Ukas vom 
3. Juni d. J. angewendet werden ſollen, nämlich: Stempel⸗Papier 
zu allen amtlichen Verrichtungen, zu Eingaben an alle Behörden, 
zu Einſchreibungen bei gerichtlichen Angelegenheiten, wie auch 
auf Stempel⸗Papier gedruckten Blantetten zu Wechſeln. 
David Debinski. 

r . ——.. —ꝑ'¼— . —— —— — 
des Gatten Überließ. Die Arbeiter, die ihr Richard zur Ber- 
fügung ſtellte, hatten es nicht leicht; fie trieb mit haſtiger Unge⸗ 
duld, änderte, ließ abreißen und umſtellen, aber ſie kam ihnen 
auch mit dem, weiblichen Naturen eigenthümlichen praktiſchen Takt 
oft zu Hülfe. Sie ridte ſchneller vorwärts als ihr Mann, und 
es entwickelte ſich ein Wettſtreit, der den ganzen Bau unglaublich 
förderte. 

Nun war der innere Bau fertig, und es mußte au die Aus⸗ 
ſchmückung geſchritten werden. Wieder war eine Reife nad) Lon- 
don nöthig, an die Ellen mit kindiſcher Freuder ging. Richard, 
der ihr nun einmal die Privat⸗Zimmer für die Lady ganz 
allein überlaſſen wollte, ſtellte ihr bedeutende Summen zur 
Verfügung, die ſie unumſchränkt verwenden, ja durch die 
ſie nicht einmal gebunden ſein ſollte. Für Ellen ſchien das ein 
Vermögen, und ſie ging erſt mit einer gewiſſen Scheu daran; aber 
die Qui am Kaufen hatte diefe ſchnell überwunden. Tapeten und 
Teppiche, Möbeln und Stoffe waren ſchnell gefunden, und eine 
ganze Bibliothek von Ellens Lieblingsſchriftſtellern wanderte in 
die Kiſten. Copien alter Meiſter, wie anmuthige Originalgemälde, 
Statuetten und Conſolen wurden mit rajtlojer Verſchwendung 
getauft Wer nennt alle Gegenftände mit denen der graziöſe 

uxus unſerer Zeit ſeine Zimmer füllt? Richard hieß alles gut, 
ja es ſchien, als freue ihn die Ueberſchwenglichkeit ſeiner Frau, 
und er ermahnte fie immer wieder, ja nichts zu vergeſſen. 

Alles war verpackt und abgeſchickt, als noch Eines übrig war, was 
die Gatten gemeinſam beſorgten — Kleider und Schmuck fuͤr die 
junge Lady. Welches Vertrauen mußte Lord E. in den Geſchmack, 
in die gewiſſenhafte Rechtlichkeit ſeines Freundes ſetzen, daß er 
ihn auch zu dieſem Zweck uneingeſchränkt in feine Chatulle greifen 
ließ! Ja, das war ein Spleen, Ellen ſprach es oft aus, aber ein 
Spleen, der ihr unglaubliches Vergnügen bereitete. Und wie er⸗ 


Der 


Kantor pod firmą M. Bóhm et Comp. do załatwienia 
spedycyjno-komisowych interesow i agentury, polecam 
łaskawej pamięci; zapewniając rzetelność i rychłą usługę. 


LOSY do loteryi klasycznej Królestwa Polskiego są do 
sprzedania u S. Markusfeld et. Comp. . 


M. G. KOCHANSKI ma zaszczyt zawiadomić szanowną 
publiczność, że jeździć będzie każdego tygodnia we wto- 
rek do Warszawy a w piątek powracać. Wszelkie obsta- 
lunki i zlecenia przyjmuje w handlu Seidenmann et Rosen. 

(Artykuł nadesłany) 
Rokiciny d. 1 Czerwca 1864 r. 
Szanowny Panie Redaktorze Gazety Łódzkiej! 

W piśmie Pańskiem z d. 30 Kwietnia N.35. wyczytałem, 
że niejaki E. Hertz, ogłosił że posiada przezemnie wysta- 
wiony weksel na rs. 250 który chce zbyć za pomierną 
cenę. 

Upraszam Szanownego Redaktora w Pisemku swoiem 
ostrzedz publiczność aby od wzmiankowanego Hertza 
wekslu tego nikt nienabywał, gdyż nigdy z Hertzem w sto- 
sunkach niebyłem, nigdy mu weksłu niewystawiłem, za 
ogłoszenie zaś powyższe, które jako szykana dobrej 
sławie szkodzą. E. Hertza przez właściwy sąd, do od- 
powiedzialności pociągnąłem. 

Józef Silberstein. 
w Rokicinach. 


Fortepian machoniowy o sześciu oktawach 
LR: Fabryki Biirgera w Wiedniu, jest do sprzeda- 
nia u S. Lichtenstein pod N. 1 w Rzgowie. 


Do wynajęcia w domu pod Nr. 352 przy ulicy Średniej 
czyli Nowo-Brzezińskiej: 

1. od Ś-go Jana r. b. lokal składający się ze sklepu, 
pokoju i kuchni; przytem piekarnia w oficynie i skład na 
make przy piekarni;—lub bez sklepu i piekarni 3 pokoje 
i kuchnia; 

2. od Ś-go Michała r. b. pół domu składające sie ze 
sklepu, 2 pokoi i składu na produkta. 

Bliższą wiadomość udzieli dozorca 2. Cyrkułu, 

I. Głowiński 


höhte ſich dieſes Vergnügen noch, als fie erft, unterftüßt von den 
geſchickten Decorateurs, die aus der Hauptſtadt herüber gekommen 
waren, alle die Schätze an Ort und Stelle einfügte, aufitellte, 
zuſammenrückte! 

Richard konnte ſich nicht fatt fehen an der reizenden Geſchäf⸗ 
tigkeit ſeiner Frau, die denn auch in unglaublich kurzer Zeit die 
Zimmer der künftigen Lady ſo weit fertig brachte, daß dieſe nur 
hätte einziehen dürfen. Richards Empfangzimmer blieben weit 
zurück, und doch war er beſtändig auf den Beinen, da die Lon⸗ 
doner Arbeiter nicht ſelten ſelbſt die Nacht zur Hülfe nahmen, um 
möglichſt ſchnell fertig zu werden, und er ihnen die Arbeit nicht 
allein überlaſſen wollte. Er mußte alſo auf dem Schloſſe woh⸗ 
nen, was ſich jetzt auch bewerkſtelligen ließ, freilich nur in den Zim⸗ 
mern Lords E. Von Ellen wollte er ſich nicht trennen, obgleich 
fie mit ihrem Werk fertig war. So zog auch die junge Frau auf's 
Schloß und richtete ſich, freilich mit aller Schonung ihrer ſo wohl 
gelungenen Schöpfung, in den Wohnzimmern der zukünftigen 
Herrin des Schloſſes ein. Fortſetzung folgt.) . 


ROZMAITOŚĆ GUSTÓW w STROJACH. 
„Kobiety japońskie pozłacają sobie zęby, Indyanki ma- 
wą się czerwono, kobiety guzarackie i niektórych krain 
amerykańskich, szacują tylko zęby czarne— w Grenlan- 
dyi kobiety malują się błękitno i żółto; kobiety chińskie, 
przepędzają swoją młodość w ciągłych turturach, ażeby 
miały nogi, jak wałki wazkie. U starożytnych Persów, ten 
ył uważany za godniejszego urzędu, kto miał nos bar- 
dziej garbaty. W niektórych krajach; matki łamią nosy 
swoim dzieciom, w innych przedłużają głowę w ostrokrąg 
urey tyle ecnią włosy czerwone, ile Persowie brzydzą się 


(Eingeſandt.) 
Rokicin, den 1. Juni 1864. 
Geehrter Herr Redakteur des „Lodzer Anzeiger“! 

In Ihrem Blatte Nro. 35 vom 30. April d. J. las ich, daß 
ein gewiſſer E. Hertz anzeigt, er befibe einen von mir ausgrſtelt⸗ 
ten Wechſel für 250 Rubel, den er billig verkaufen wolle. 

Geehrter Herr Redakteur, ich bitte durch Ihr Blatt das Pu⸗ 
blikum zu warnen, daß Niemand den erwähnten Wechſel kaufe, 
da ich niemals mit Herz in Verbindung geſtanden, und ihm 
nie einen Wechſel ausgeſtellt habe; für dit obige Anzeige aber, 
welches nur eine, dem guten Rufe ſchaden ſollende Chikaue ift, 
habe ich den E. Herz gerichtlich zur Verantwortung gezogen. 

. Jofeph Silberſtein, in Rokicin. 
Den 24. Juni 1864 verlege ich mein Waaren. 
Lager nach Nro. 273 lit. B Petrikauer Straße in das 
Haus des Herrn W. Zand, unweit der Poſt und neben 
Herren Joſeph Zand u. Comp. gelegen. | 
Benjamin Krusche. 
Unfer am biefigen Plage unter der Firma 


M. BOEHM et Comp. 
eröffnetes | | 


SPEDITIONY, (OAAIŚSŁONY 
AGENTUR-GESCHAEPT 


emhfehlen wir zu geneigter Beachtung unter Zuſicherung 
reellſter und prompteſter Bedienung. | 
Lodz, den 1. Juni 1864. | 
Moritz Boehm. 
Heinrich Ollendorff. 


Loose zur polniſchen Riaffen= Lotterie find zu ver- 
kaufen bei i 


S. Markusfeld et Comp. 


BB BZ ———2 Z eg) 
niemi — Płeć piękna w narodzie eskimosów, namazuje 
sobie ciało, grubą warstwą niedźwiedziej tłustości, a mło- 
da hotentotka, okręca szyję, ramiona i piersi zakrwawio- 
ną kiszką, niby girlandą z kwiatów. U chinczyków w.guście 
małe tylko oczy, a panienki tameczne, zwykły sobie brwi 
wyrywać. W Turcyi kobiety obwodzą oczy kolorem czar- 
nym, apaznogcie czerwonym. Peruwianki przekłuwszy no- 
zdrza, zawieszają w nich kolczyki, których wielkość, sto- 
suje się zawsze, do godności ich mężów. Gdzieindziej 
przyczepiają do nosa złoto, kryształ lub inne kamienie 


i nigdy niewycieraja nosa. Piękne damy chińskie; noszą 


na głowie, wyobrażenie złotego lub miedzianego - ptaka, 
który skrzydłami okrywa ich skronie, ogon trzyma roz- 
postarty nad głową, dziobem dotyka wierzchołka nosa, 
cała zaś głowa jego, za najmniejszem poruszeniem no- 
szącej, bezuustannie się kiwa. Jeszcze mniej wygodne- 
go stroju na głowę, używają Myantsanski; jest to deska 
od 6-ciu cali do stopy długa, przylepiona woskiem do 
włosów; w tym konecie, nie mogą bez wielkiej ostróżno- 
ści, ani się położyć, ani nawet schylić, a idąc przez las, 
częstokroć zawieszają się głową. Chcąc się wyczesać, mu- 
szą wosk roztapiać; lecz tylko dwa razy do roku się cze- 
szą. W kraju Natal, kobiety. wkładają na głowę czapkę, 
dziesięć cali wysoką ulepioną z łoju wołowego i posma- 
rowaną oliwą; taka czapka stanowi jedną masę z włosami 
i trwa przez lat kilkanaście, Naostatek europejscy dań- 
dysowie stroją nędzne poniterki w watowane łydki; twi- 
ce zaś łyse czeropki w.sążniste-szyniony, a zruinówane 
w dzięki ukrywają w. oibrzx mich krenolinach. 
F. R. 


— 


Przy rynku starego miasta pod N. 180 jest do wynaję- 
tia od Ś-go Jana r. b. pomieszkanie na pierwszem piętrze 
co jest: 3 pokoje, kuchnia, drwalnia i piwnica, oraz sklep 
ze składami osklepionemi. Bliższe wiadomości udzieli 

. S. Seidenman. 
Nawrot- Straße Nro. 1315 vis-a-vis Śr. Reinelt 
iſt die halbe untere Etage eines maſſiven Hauſes mit 
Keller und Stallung ſofort zu vermiethen; auch iſt 
dasſelbe ganze Haus, bequem und von gutem Material 
gebaut, unter annehmbaren Bedingungen (Auszahlung 
in Terminen) zu verkaufen. Näheres bei ' 
. Wenzel Falsmann, Nr. 780. 
Ein maſſives Haus mit Hindergebäude und Stallungen 
nebſt eingezäumtem Garten in der Srednia (Brzeziner) Straße 
tro. 349 ift von Johanni d. J. an zu vermiethen. Näheres 
bei K. Anſtadt. . 


wassäd-Aluane, 


Da die Tage bald entſetzlich heiß, 
Trinke Soda⸗Waſſer man vom Eis; 
Das erquickt die abgeſpannten Glieder, 
Und belebt auf's Neu' ſie wieder. 
Doch wirft Mancher hier die Frage ein: 
„Wo mag das Beſte wohl zu haben fein”? 
So wißt: es iſt in jedem Falle: 
In E. Reinelt's Muſenhalle! 
Die erſte Sendung Kallſcher 
englisch Bier 
empfing und empfiehlt zu geneigter Beachtung 
H. Finſter, 
Petrikauer⸗Straße Nro. 608. 
| Einladung. 
Kommenden Sonntag, ſowie alle darauf folgenden Sonntage 
. ' Tanz-Musik 
im Meiſterhauſe. — Zugleich einpfehle ich meine neu eingerichtete 
Wurf⸗ und Lang⸗Kegel⸗Vahn zur gütigen Beachtung. 
Gattermann. 


Unterzeichneter empfiehlt ſich mit Aufnahmen 
von Landſchaften nach der Natur, Malen in Oel 
auf Seide, Leinewand, Holz, Leder u. ſ. w. ſo wie in 
Aquarell, l 

zum Anfertigen von Lehrbriefen, Diplomen 
u. ſ. w., Vorzeichnen zum Sticken, auf Leder, 
Sammet, Seide und Wäſche, Malen von Schildern, 
Firmen und Feſtervorſeßern; fo wie zum Gra: 
vieren in verſchiedenen Metallen. 

Paradies. Louis Bendorf. 


M. G. Kochanski 
erlaubt ſich einem geehrten Publikum ergebenſt anzuzeigen, daß 
er regelmäßig wöchentlich Dienſtags nach Warſchau faͤhrt und 
Freitags zurückkehrt, und empfiehlt ſich zu Aufträgen aller Art, 
welche in der Handlung „Seidenmann et Roſen“, Nro. 230 ent⸗ 
gegen genommen werden. N 


2) Ein Rosswerk. Cylinder-Mangel 
und Appretur, Kupfer-Kessel 
alles in gutem Zuſtaude, ift unter vortheilhaften Bedingungen 

zu verkaufen bei R. Panzer. 
Petrikauer⸗Straße Nro. 555. 


Pacht- Gesuch. 

Ein paſſendes Parterre⸗Lokal zu einem Reſtauratious⸗ 
| Wein- und Bier-Gefhäft, in der Neuſtadt an der Haupt- 
Straße, oder am Ringe gelegen, mit 4—5 ineinander gehenden 
Zimmern, großer Küche und Speiſe-Kammer; fo wie guten ge- 
räumigen Keller, mit einem anſtoßenden Garten, worin eine 
Kegel- und Wurfbahn angebracht werden kann, wird ſofort, 
oder innerhalb 3 Monate bei halb oder jähriger Pachtzahlung, 
wenigſtens auf die Dauer von 6 Jahren geſucht. 

Näheres zu erfahren im Vermiethungs- und Juformatlons⸗ 
Comptoir Nro. 277. , E NA 
2) Ein erfahrener Spinnmeister fonn ſofort nnter 
annehmbaren Bedingungen in meiner Schaafwoll⸗Spinnerei eins 
treten. Jdt o'b Peters. 


Betanntmachung. 

Im „Hotel de Pologne“ in Lodz bei A. Cugel ift 
ein Stall mit noch ganz geſunden Bohlen, ſich zu einem Hin⸗ 
terhauſe eignend, ſo wie ein ganz neu gebauter Schoppen, zu 
einer Scheuer paſſend, jederzeit preiswürdig zu verkaufen. 


Tele graphische Course. 


Lodz, den 3. Juni. — Warſchau, den 3. Juni. Lodz, den 4. Juni. — Warſchau, den 4. Juni. 
Berlin, den 2. Juni 1864. Berlin, den 3. Juni 1864. 
—— O 
Berlin. Geld Berlin Geld 
Schatz⸗Obligationee n 75 ½ Schatz⸗Obligationeaea 1 2. 75 
Pfand⸗BriefMOMWMOe [79 Pfand⸗Briefff e 79 ½ 
Bank⸗No teen 84% Bank⸗No ten 84°), 
Kurz Warfhau . 12.11 1. . | 84%, | RurgoBarfhn |. - 2 2 2 2 2 84½ 
Petersbung 3 Wochen 90/5 Petersburg.... 3 Wochen 
London 3 Monat . . . 16.207, London. 3 Monat 
Hamburg. 2 „ — | 150% Hamburg 2 „ 
Wien 2 „ 866 Wien 2 „ . 
Baum⸗Wolle: Preiſe feft. i Baum = Bole: feft; 7000 Ballen Umſatz. 
Warſcha u. Warſchau. 

Petersburr 2a a 10111. 99 ½ Petersburg. 99 
Berlin nn 105.75 Berlin 05. 90 
London on 7.12 [ Londoe n . | 7.16 
Wien i 92.55 Wien 2992.40 
Hamburg . nee. 60. 50 |: Hamburg 1160. 50 
Pfand Briefe O 114.45 Pfand⸗Brieff MO. 14.45 
Schatz⸗Obligationee e 87 Schatz⸗Obligationett n 87 


w Drukarni J. Petersilgć. „. Gedrudt bei J. Beterfilge. 


